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Tom , w  su m ie  n ie ró w n y  w  ko n cep c ji i m etodzie , w  re a liz a c ji e ru d y c y jn e j 
i s ty lis ty czn e j, w y d an o  okazale , acz pośp iech  ju b ileu szo w y  odb ił się  lek k im  cien iem  
n a  s ta ra n n o śc i k o re k ty . I lu s tro w a n y  należycie , choć n iep e łn ie  — dziw i np . b ra k  
ty p u s  fu n d a tio n is  z d rzew o ry tu  X V II w . lu b  w n ę trz a  kościo ła  św . A nny, sw oiście  
te a tra ln e j au li u n iw e rsy te tu  w  X V III w . — p rzy n o s i sporo  w y k re só w  s ta ty s ty c z ­
nych , n ie  m a  je d n a k  m a p  p ro m ien io w an ia  ucze ln i a n i p la n u  rozm ieszczen ia  d a w ­
nych  b u d y n k ó w  u n iw e rsy teck ich  w  K rak o w ie . O czeku jem y  n a  c iąg  d a lszy  w dzięcz­
n i z-a to , co d o sta liśm y  i  c iekaw i tego , co będzie . A rch iw u m  U n iw e rsy te tu  Jag ie llo ń ­
sk iego , s k a rb n ic a  ź ró d e ł do jego  h is to r ii o raz  B ib lio tek a  Jag ie llo ń sk a  p rzy g o to w u ją , 
ja k  w iadom o, osobne h is to rie  sw ego is tn ien ia  i d z ia łan ia . B ra k  je d n a k  w  o m aw ia ­
n y m  tom ie, k tó ry  m ia ł być, m im o  te n d e n c ji k u  p rzyczynkom , su m ą  do stęp n e j 
w ied zy  o u n iw ersy tec ie , jeszcze w ie lu  sp ra w : oceny  p o d staw y  źród łow ej jego  h i­
s to rii , b ra k  h is to r i i p rz y n a jm n ie j k ilk u  g łów nych  lu b  re p re z e n ta ty w n y c h  d la  u n i­
w e rsy te tu  gałęz i n au k i, b ra k  d z ie jó w  w a rs z ta tu  badaw czego  — k siąg  i p rzy rząd ó w , 
b u d y n k ó w  i au d y to rió w , b ra k  o m ów ien ia  obrzędow ości u n iw e rsy te c k ie j, w y razu  
św iadom ości k o rp o ra c y jn e j i e le m e n tu  dzia ła jącego  n a  tę  św iadom ość, b ra k  d z ie ­
jó w  ik o n o g ra fii, k tó ra  tak że  z t ą  św iadom ością  w iąże  się  w  sposób  bezpośredn i, 
b ra k  w reszc ie  h is to rii h is to rio g ra fii u n iw e rsy te tu .

Im p e t n ad an y  p rzez  o rg a n iz a tó ra  tego  to m u  i in n y ch  p u b lik a c ji ju b ileu szo ­
w ych  p osłuży  n a  pew no  do  d o sk o n a len ia  w iedzy  o un iw ersy tec ie , a  gorące d y sk u ­
s j e 8 n a d  dotychczas w y d an y m i pozycjam i żobow iązu ją  ich  uczestn ików , zw łaszcza 
k rak o w sk ich , do dalszego  w y s iłk u  badaw czego  i p isa rsk iego .

A le k sa n d e r  G ieysz to r

J. V l a c h o v i c ,  S lo v e n s k a  m ë d  v  16. a 17. S toroći. B ra tis lav a  
1964, s. 327.

Od X II I  do  X IX  w . S ło w ac ja  b y ła  je d n y m  z g łów nych  p ro d u cen tó w  m iedz i 
w  E urop ie . T u te jsze  gó rn ic tw o  i h u tn ic tw o  p rzodow ało  pod w zg lędem  rozm iarów , 
poziom u tech n ik i, ekonom icznej o rg an izac ji p ro d u k c ji. M iało ono is to tn e  zn acze­
n ie  n ie  ty lk o  d la  tego  k ra ju , a le  poprzez  p ro d u k c ję  n a  d a lek ie  ry n k i o d g ryw ało  
is to tn ą  ro lę  w  gospodarczym  ro zw o ju  E u ro p y  w  ty m  o k re s ie1. R ozkw it słow ackiego  
g ó rn ic tw a  m ied z i p rzy p ad a  n a  o k res  od po łow y  X IV  do połow y X V  w . o raz  n a  
koniec X V  i X V I w iek.

D zieje  sło w ack ie j m iedz i z w ra c a ły  od daw n a  uw agę  h is to ry k ó w  gospodarczych , 
n ie  zo sta ły  je d n a k  d o tą d  o p raco w an e  w  całości. P rzed w o jen n e ' b a d a n ia  h is to ry k ó w  
w ęg ie rsk ich  i  n iem ieck ich  do ty czy ły  o k re su  do połow y X V I w., sk u p ia ją c  z a in te re ­
so w an ie  g łów nie n a  d z ia ła ln o śc i tu  sp ó łk i F uggerów . R ów nież w  o k res ie  p ow o­
jen n y m  w iększość  p ra c  p o d e jm u je  te n  tem a t. S tu d ia  z z ak re su  p ro b lem a ty k i sp o ­
łecznych  s to su n k ó w  w  g ó rn ic tw ie  s łow ack im , o p u b lik o w an e  p rzez  R a t  к o ś a, 
do ty czy ły  n a jw ięk szy ch  w a lk  s tra jk o w y c h  w  la ta c h  1525/6. O kres od połow y X V I w. 
po zo sta ł n a d a l p ra w ie  n ie z b a d a n y  poza je d n ą , m ocno te n d e n c y jn ą  p ra c ą  P r o b s z -  
t  a. B ra k  p e łn e j i now oczesnej m o n o g ra fii d a ł się  ty m  b a rd z ie j odczuw ać, że b a d a ­
n ia  n a d  h an d lem  m e ta la m i w y k a z a ły  w ie lk ie  znaczen ie  m ied z i sło w ack ie j n a  r y n ­
k ach  eu ro p e jsk ich .

L u k ę  tę  w y p e łn ia  p ra c a  s łow ack iego  h is to ry k a  V l a c h o v i c  a, k tó re j p rz e d ­
m io tem  są  d zie je  p ro d u k c ji i h a n d lu  m ied z ią  s ło w ack ą  od X V I do po czą tk u  X V III w. 
Z dw u  re jo n ó w  m iedz ionośnych  śro d k o w ej S łow acji i  Spiszą, te n  o s ta tn i o d g ry w ał 
w  o m aw ian y m  o k re s ie  ro lę  n iew ie lk ą , a w y su n ą ł się  n a  czoło dop iero  od X V III w .

8 M .in . d y s k u s ję  t a k ą  z o rg a n iz o w a ł  „ K w a r t a ln ik  H is to r y c z n y ”  w  K ra k o w ie  8 s ty c z n ia  1965.
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D latego  p o tra k to w a n y  je s t  w  p ra c y  ty lk o  ubocznie , n a to m ia s t g łów ne z a in te re so ­
w a n ie  a u to ra  sk u p ia  się  n a  Ś rodkow ej S łow acji, śc iśle j k o p a ln iach  i h u ta c h  w  r e ­
jo n ie  B ań sk ie j B y strzy cy  (n iem . N eusohl), z jednoczonych  w  jed n o  c e n tra ln e  p rz e d s ię ­
biorstwo·, „m ed ia rsk y  p o d n ik ”, „U n g a risch e r H an d e l”, „N eusoh le r K u p fe rh a n d lu n g ”.

P ra c ę  sw ą  o p a rł V lachov ic  n a  o b sze rn e j l i te ra tu rz e , do tyczącej g ó rn ic tw a  
kruszcow ego  w  E u ro p ie  i  h a n d lu  m e ta la m i <150 p o zyc ji w  9 językach ), ale· p rzed e  
w szy stk im  n a  n iezn a n y ch  d o tą d  m a te r ia ła c h  z  a rch iw ó w  m ie jsk ic h  iw B ań sk ie j 
B ystrzycy , B ań sk ie j Szczaw nicy, K rem n icy , K oszycach, z c en tra ln eg o  słow ack iego  
a rc h iw u m  górn iczego  w  B ań sk ie j Szczaw nicy , w iedeńsk iego  H o fk am m era rch iv , 
a  tak że  a rc h iw ó w  po lsk ich  w  K rak o w ie  i G dańsku .

G łów ny  cel, ja k i p o s ta w ił sob ie  au to r , to  zb ad an ie  ro li m ied z i s łow ack ie j 
w  gospodarce  ów czesnej E uropy . W yn ik a jące  z tego  p o dstaw ow e założen ia  m e to ­
dyczne, p rz ep ro w ad zo n e  k o n se k w e n tn ie  w  całeij p racy , to  konieczność a n a lizo w a­
n ia  dz ie jów  p rz e d s ię b io rs tw a  tego  ty p u , ja k  b ań sk o b y s trzy ck ie , n ie  w  izo lacji, a le  
w  śc isłym  p o w iązan iu  z b o g a ty m i i b u rz liw y m i w y d a rzen iam i w  życ iu  po lity czn y m  
i gospodarczym  E u ro p y  n a  p rz e s trz e n i om aw ian y ch  dw óch  stu lec i.

T en  p u n k t w y jśc ia  n a rz u c ił au to ro w i z  jed n e j s tro n y  o k re ś lo n ą  p ro b lem a ty k ę , 
zm u sza jąc  do sk o n c e n tro w a n ia  uw ag i n a  zew n ę trzn y ch  d z ie jach  p rzed s ięb io rs tw a , 
w a ru n k a c h  po lityczno -spo łecznych , w  ja k ic h  ro z w ija ła  się  p ro d u k c ja  i  w p ły w u , 
ja k i  w y w ie ra ły  one n a  je j ro zm ia ry , a, p rzed e  w szy stk im  do po łożen ia  dużego  n a ­
c isku  n a  h a n d e l m ied z ią . Z d ru g ie j zaś zad ecy d o w ał o w y borze  u k ła d u  n ie  p ro b le ­
m ow ego, a  ch rono log icznego , k tó ry  n a jle p ie j um ożliw ia  po k azan ie  d y n a m ik i ro zw o ­
jo w ej i w za jem n eg o  w sp ó łd z ia łan ia  w y d a rz e ń  po litycznych , spo łecznych  i gospo­
d a rczy ch  w  to k u  p ro ce su  h is to rycznego .

P ra c a  podzie lona  je s t  n a  5 rozdzia łów , k tó ry c h  ra m y  s tan o w ią  n a jw ażn ie jsze  
w y d a rzen ia , b ęd ące  p u n k ta m i zw ro tn y m i w  ro zw o ju  p rzed s ięb io rs tw a . R ozdzia ł I 
o m aw ia  d z ie je  p rzed s ięb io rs tw a  pod  za rząd em  sp ó łk i fu g g e ro w sk ie j, a  w ięc  w  la ­
ta ch  1495—1546. R ozdział I I  —  o k res  ode jśc ia  F u g g eró w  i  p rze jęc ia  p rzed s ięb io r­
s tw a  p rzez  a d m in is tra c ję  p a ń s tw o w ą  aż do p oczą tków  k ry z y su  b a ń sk o b y s trzy ck ie - 
go g ó rn ic tw a  i  h u tn ic tw a  w  la ta c h  s ied em d z ies ią ty ch  X V I w .; ro zd z ia ł I I I  ■— s to p ­
n iow o p o g łęb ia jący  się  .kryzys p rz e d s ię b io rs tw a  w  d ru g ie j po łow ie X V I w . do w y ­
b u c h u  p o w sta n ia  B ocskaya n a  p o czą tk u  X V II w .; ro zd z ia ł IV  —  o k re s  p o w stań  
a n ty h a b s b u rsk ic h  B ocskaya i  B e th le n a  aż do k o ń ca  w o jn y  3 0 -le tn ie j, podczas k tó ­
r e j  n a s tę p u je  d e fin ity w n y  u p ad ek  b ań sk o b y s trzy ck ieg o  g ó rn ic tw a  i h u tn ic tw a : 
ro zd z ia ł V  — d ru g ą  połow ę X V II w . aż do początków  X V III w ., k ied y  ro lę  o środka 
środkow osłow ack iego  p rz e jm u je  Spisz. P ra c e  u zu p e łn ia  17 tab lic , a n ek s  z 5. d o k u ­
m en tam i, o b szerne , 15-stron icow e stre szczen ie  n iem ieck ie , sp is  l i te r a tu ry  (b rak  n a ­
to m ia s t sp isu  w y zy sk an y ch  m a te r ia łó w  a rch iw a ln y ch ), in d ek s  osób i m ie jsc , m ap a  
sz lak ó w  w y w o zu  sło w ack ie j m ied z i o ra z  7 ilu s tra c ji ,  p rz e d s ta w ia ją c y c h  w  w ię k ­
szości s ło w ack ie  k o p a ln ie  i m ia s ta  gó rn icze w  X V III w.

R ozdz ia ł p ie rw szy , o ja sn e j, p rz e jrz y s te j k o n s tru k c ji, je s t  n a jb a rd z ie j p ro b le ­
m o w y  i na leży  do n a jlep szy ch  f ra g m e n tó w  p racy . W o p a rc iu  o· 'k ry tyczną  an a lizę  
do tychczasow ej, często  fa k to g ra fic z n e j i  chao tycznej lu b  ten d en c y jn e j l i te r a tu ry  
oraz  b ad a n ia  a rc h iw a ln e  sy s te m a ty z u je  a u to r  w iadom ośc i o fu g g ero w sk im  okres ie  
p rzed s ięb io rs tw a  i fo rm u łu je  p rzek o n u jąco  w ła sn e  w n io sk i i n o w e u s ta len ia . Do 
n a jw a ż n ie jsz y c h  riależy  p o d k re ś len ie  n iezw y k ły ch  ro zm ia ró w  in w e s ty c ji F u g g eró w  
w  ro zbudow ę i m o d ern izac ję  bańskofoystrzyck ich  k o p a lń  i h u t  o raz  po k azan ie  z a ­
sadn iczego  z w ro tu  w  te j d z ied z in ie  po 1525/6 r . D zięk i sze ro k im  p rzy w ile jo m , ró w ­
n y m  sz lach eck im  (w olny w yw óz s re b ra ) , o ra z  b ra k o w i k o n k u re n c ji in n y c h  f i rm  h a n ­
d low ych , co m ia ło  m ie jsce  n p . w  g ó rn ic tw ie  ty ro lsk im , w  S ło w ac ji w y tw o rzy ła  
się  w y ją tk o w o  k o rz y s tn a  d la  sp ó łk i sy tu a c ja . U m ożliw ia ła  ona o siąg an ie  w ięk szy ch  
n iż  w  in n y c h  re jo n a c h  zysków , co w y ja śn ia  d ecy z ję  z a in w esto w an ia  ta k  dużych
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k ap ita łó w . P rzy czy n y  w y co fan ia  się  F u g g eró w  ze s łow ack iego  g ó rn ic tw a  w idzi 
a u to r  w  n iep ew n e j sy tu a c ji w e w n ę trz n e j k ra ju , w z ra sa ją e y m  zag ro żen iu  ze s tro n y  
T u rk ó w  oraz  w  n iek o rzy s tn y m  d la  f irm y  k sz ta łto w a n iu  się  sy tu a c ji w  h a n d lu  b a ł ­
tyck im .

N as tęp n e  ro zd z ia ły  są  ju ż  b a rd z ie j m a te ria ło w e . J e s t  to  z ro zu m ia łe  w obec p io ­
n ie rsk ieg o  c h a ra k te ru  te j części p ra c y  i kon ieczności u s ta le n ia  fa k tó w  i w y d a rz e ń  
o raz  p o d an ia  ich  czy te ln ikow i, k tó ry  sam  m u s i w yśledzić  tezy  a u to ra  w  zak res ie  
ogó ln ie jsze j p ro b lem a ty k i.

W śród  ogrom nych  tru d n o śc i, n a  ja k ie  n a tr a f i ł  s k a rb  p ań s tw a , p rz e jm u ją c  b a ń -  
sk o b y s trzy ck ie  p rzed s ięb io rs tw o  opuszczone p rzez  fu g g ero w sk ą  a d m in is tra c ję , 
n a jw ię k sz ą  sp ra w ia ło  zap ew n ien ie  zb y tu  m iedzi bez  p o w ażn ie jszych  zak łóceń . Z a ­
ró w n o  od s tro n y  f in a n so w e j, ja k  i techniczno-oirganizaicyijnej przekraczało· to  bo ­
w iem  m ożliw ości n ow ej a d m in is tra c ji.  To w  p ie rw szy m  rzędz ie  zadecydow ało
0 o p a rc iu  się  ponow nie  n a  sp ó łk ach  kup ieck ich , z k tó ry m i zaw ie ran o  k o n tr a k ty  n a  
sp rzed aż  całe j m iedzi b ezp o śred n io  w  B ań sk ie j B ystrzycy . P ra c a  a n a liz u je  k o le j­
n e  k o n tra k ty  początkow o z  po łud n io w o n iem ieck im i (M anlichow ie , W elserow ie, 
B ińk , H ug, Katzbeiek), ' a  od  la t  o siem d ziesią ty ch  X V I w . z w ied eń sk im i (Croy, 
C aste ll, P ey e r, B e rn h a rd t, Jo an e lli)  d o m am i b an k o w o -h an d lo w y m i, ich  w a ru n k i, 
k tó re  o k re ś la ła  p rz e d e  w szy stk im  cena m iedzi, a  czasem  tak że  obow iązek  pew n y ch  
nak ład ó w , ponoszen ia  części ko sz tó w  p ro d u k c ji (sum aryczne d an e  w  ta b lic y  X V II).

C ałkow icie  n ieu za sad n io n y  okazał się  p a n u ją c y  d o tą d  p o g ląd  o za ła m an iu  się 
p rzed s ięb io rs tw a  n a ty c h m ia s t po· o d e jśc iu  F uggerów . Szóste i siódm e d z ies ięc io le ­
cie X V I w . są  bow iem  o k re sem  na jw ięk szeg o  jego  rozw o ju , ro zb u d o w y  kopa lń
1 h u t, o tw o rzen ia  now ych  p a r t i i  złóż, budow y  now ego g łębokiego szybu , u lepszeń  
w  w y to p ie . D opiero  w  ósm ym  d z ie s ią tk u  l a t  X V I w . rozpoczął się  rzeczyw iśc ie  
p o w ażn y  k ryzys, w y w o łan y  zab u rzen iam i zb y tu  n a  g łów nym  w ów czas ry n k u  m ie ­
dzi sło w ack ie j — w  A n tw erp ii w  zw iązku  z rew o lu c ją  n id e r la n d z k ą . Odtąd·, m im o 
o k resow ych  po lepszeń  i czasow ego w z ro stu  p ro d u k c ji, n ie  o s iągnę ła  o n a  n ig d y  p o ­
ziom u sp rzed  k ry zy su . W  k o ń cu  X V I w . p rzed s ięb io rs tw o  p ra c u je  po  ra z  p ie rw szy  
z deficy tem , a  p o tem  n a s tę p u je  s to p n io w y  jego  u p a d e k  i s ta łe  p o g arszan ie  się  s y ­
tu ac ji, k tó re j n ie  p o p raw ia  n a w e t f a k t  z asto so w an ia  w  1629 r . p o  (raz p ie rw szy  p ro ­
chu  d o  ro z sad zan ia  sk a ły  (upow szechn ien ie  tego je d n a k  dop iero  n a  prziełom ie X V II 
i X V III w .). W iek X V II je s t  o k re sem  coraz w iększego  reg re su , aż do pełnego  
za s to ju  pod  kon iec  tego  s tu lec ia .

. A u to r  dow odzi, że p ro ces  t e n  n ie  by ł b y n a jm n ie j spow odow any  w y czerp an iem  
się bańskobystrzy .ck ich  złóż, a le  w a ru n k a m i, w  ja k ic h  ro z w ija ła  s ię  p ro d u k c ja . 
Szeroko a n a liz u je  czynn ik i zew nętrzne·, o k re ś la ją c e  te  w a ru n k i, a  w śró d  n ich  
p rzed e  w szy stk im  p ie rw szo p lan o w y  p ro b lem  k sz ta łto w an ia  się  sy tu a c ji w  d z ied z i­
n ie  zby tu . P rz e d s ta w ia  sze ro k i zasięg  h a n d lu  m ied z ią  s łow acką , t r a f ia ją c ą  n a  ry n k i 
ca łe j E uropy , a tak że  do  h iszp ań sk ich  i  p o rtu g a lsk ic h  kolonii, d ro g i h a n d lu  i zm ia ­
ny  w  te j d z iedz in ie  (początkow o cen tru m  A n tw erp ia , do  k tó re j dow óz głów nie W i­
s łą  p rzez  K ra k ó w  i G dańsk , od X V II w . ro lę  je j p rz e jm u je  H am b u rg , a dow óz o d ­
b y w a się  O drą  p rzez  Szczecin  a  częściow o lądem ), w a h a n ia  cen  m iedz i n a  ry n k a c h  
eu ro p e jsk ic h  (tab lice), n a ra s ta ją c ą  od po łow y  X V II w . k o n k u re n c ję  m ied z i szw ed z­
k ie j i  ja p o ń sk ie j. W y k azu je  śc is ły  zw iązek  i uza leżn ien ie  b ań sk o b y s trzy ck ieg o  
p rzed s ięb io rs tw a , p ro d u k u jąceg o  n a  sze ro k ie  ry n k i, od sy tu a c ji w  d z iedz in ie  .zby tu . 
P o w s ta n ie  i rozw ój, p rz e d s ię b io rs tw a  w y w o łan y  zo sta ł s iln y m  w zro stem  z a p o trz e ­
b o w an ia  n a  m iedź  n a  p rze ło m ie  X V  i  X V I w ., a  w sze lk ie  p ó źn ie jsze  zm iany  w  sy ­
tu a c ji ry n k o w e j o d b ija ły  s ię  n a ty c h m ia s t n a  sy tu a c ji p rzed s ięb io rs tw a . Jed n ą  
z g łów nych  p rzy czy n  jeg o  u p a d k u  w id z i też  a u to r  w  k ry zy s ie  zby tu , w y w o łan y m  
je d n a k  n ie  sp a d k ie m  zap o trzeb o w an ia  n a  te n  m e ta l, a le  w y d a rzen iam i p o lity czn y ­
m i, h am u ją c y m i h a n d e l i n o rm a ln e  s to su n k i ryn k o w e.
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W iele m ie jsca  pośw ięcono rw p ra c y  e k sp a n s ji tu re c k ie j, w p ły w a jące j z a sa d n i­
czo n a  sy tu a c ję  po lityczną  i ekonom iczną s ło w ack ich  re jo n ó w  górn iczych , p o w sta ­
n iom  a n ty h a b sb u rsk im , n io sący m  ze sotoą -grabieże m ia s t gó rn iczych , n iszczen ie  
kopalń, i h u t, o raz  częstym  zm ianom  w ład zy  d ezo rg an izu jący m  n o rm a ln ą  p racę  
p rzed s ięb io rs tw a , w reszc ie  w o jn o m  15-letn iej i 30 -lę tn ie j. Z jaw isk iem  w y w ie ra ­
ją cy m  is to tn y  w p ły w  n a  sy tu a c ję  p rzed s ięb io rs tw  b y ła  rew o lu c ja  cen  (tab lice  
p rz e d s ta w ia ją  ceny  p ro d u k tó w  żyw nościow ych  i p rzem ysłow ych  w  S łow acji), n io ­
sąca  ze so b ą  w z ro s t k o sz tó w  p ro d u k c ji, a  w ięc  sipadek ren to w n o śc i p rźed s ięb io rs łw a .

P rz y  u p a d k u  b ań sk o b y s trzy ck ieg o  g ó rn ic tw a  i h u tn ic tw a  w sp ó łd z ia ła ły  poza 
zew n ę trzn y m i tak że  i w ew n ę trzn e  p rzyczyny , a  p rzede  w szy stk im  s ta ły  b ra k  k a ­
p ita łu , u n iem o ż liw ia jący  n ie  ty lko  p rzep ro w ad zen ie  kon iecznych  in w esty c ji, a le  
i re g u la rn ą  i  p e łn ą  w y p ła tę  na leżnośc i ro b o tn ik o m  n a je m n y m  p rzed s ięb io rs tw a .

Z jaw isk o  to  w iąże  się  z zasadn iczym  p rob lem em , p rz e w ija ją c y m  się  p rzez  ca­
łą  p racę , a  w y su n ię ty m  w y ra ź n ie  w  zakończeniu , m ian o w ic ie  ro lą  k a p ita łu  h a n ­
dlow ego w  g ó rn ic tw ie . Z decydow anie  p o zy ty w n ie  ocen ia  ją  a u to r  w  p ie rw szy m  
o k res ie  dz ia ła lności F uggerów , k ie d y  to o lb rzym ie  ich  in w es ty c je  d a ły  p o d staw ę  
w ie lk iem u , p rzo d u jącem u  techn iczn ie  i o rg an izacy jn ie  p rzed s ięb io rs tw u . N a to ­
m ia s t  po 1526 r . sy tu a c ja  u lega  zm ian ie . F irm a  p rzech o d z i do ra b u n k o w e j, n ie r a ­
c jona lne j gospodark i, n a s ta w io n e j n a  u zyskan ie  .jak  n a jszy b c ie j ja k  n a jw ięk szy ch  
zysków . P roces te n  pog łęb ia  się  w  n a s tę p n y m  ok res ie . K a p ita ł spó łek  o p e ru je  w y ­
łączn ie  w  s fe rze  h an d lu , n ie  w k ra c z a ją c  ju ż  w  p ro d u k c ję . P op rzez  s iln e  uza leżn ie ­
n ie  pożyczkam i sp ó łk i u zy sk u ją  od w ład có w  k o rz y s tn e  d la  sieb ie  w a ru n k i, p rz e ja ­
w ia ją c e  się  p rzed e  w szy stk im  w  s ta łe j , u s ta lo n e j n a  k ilk a  la t  z góry, cen ie  o d k u ­
p y w an e j m iedzi, n ieza leżn ie  od cen n a  ry n k a c h  św ia tow ych , a  tak że  od w zro stu  
kosztów  je j p ro d u k c ji w  zw iązk u  z oigólnym w zro stem  cen. D la tego  dochody  ze 
sp rzed aży  m ied z i z re g u ły  n ie  m og ły  p o k ry ć  kosztów  je j p ro d u k c ji, a  p rzy  ch ro ­
n iczn y m  b ra k u  fu n d u szó w  i deficy c ie  s k a rb  n ie  m ia ł śro d k ó w  n a  in w esty c je . 
W  ty m  w ięc  o k re s ie  ro la  k a p ita łu  hand low ego  o g ran icza ła  się ju ż  w y łączn ie  do to ­
ro w a n ia  m ied z i sło w ack ie j d rog i n a  ry n k i zag ran iczne . B ezpośredn io  n a to m ia s t 
n a  sam ą  p ro d u k c ję  k a p ita ł ten  zaczyna oddzia ływ ać niszcząco i n eg a ty w n ie , ży jąc  
je j kosz tem  i czerp iąc  z n ie j w y so k ie  zysk i bez  jak ich k o lw iek  w kładów .

M ożność zak u p u  m iedz i poniżej kosztów  je j p ro d u k c ji w y ja śn ia  n a  pozór n ie ­
z rozum iałe  w ie lo k ro tn ie  p o d k re ś lan e  w  p ra c y  z jaw isk o  s ta łeg o  w z ro stu  zysków  
sp ó łek  h an d low ych , m im o  sp a d k u  p ro d u k c ji i k ry z y su  p rzed s ięb io rs tw a . T łum aczy  
ren to w n o ść , h a n d lu  s ło w ack ą  m ied z ią  i n ie s łab n ące  za in te re so w an ie  n im  k a p ita łu  
hand low ego .

O d dzia ływ an ie  k a p ita łu  hand low ego  p osiada  jeszcze· je d e n  asp ek t, k tó ry  a u to r  
w p raw d z ie  d o strzeg a , a le  w y d a je  się, że n ie  docen ia  jego znaczen ia . M ianow icie  — 
zah am o w an ie  w z ro s tu  k a p ita łu  rodzim ego  b oga tszych  m ies.zczan i k u p có w  przez  
w y p a rc ie  ich  z u d z ia łu  w  n a jb a rd z ie j ro zw in ię te j gałęz i p ro d u k c ji k ra jo w e j — 
gó rn ic tw ie  i  h u tn ic tw ie , izo low anie od k o n tak tó w  z szerszym  ry n k ie m  zag ran icz ­
nym , p rzez  co un iem ożliw iony  został rozw ój n a k ła d u  w  in n y ch  dz iedz inach  p ro ­
du k c ji. W w y n ik u  — d z ia ła lność  w ie lk iego  k a p ita łu  hand low ego  p rz e trw a ła  p roces 
oddolnego n a ra s ta n ia  e lem en tó w  k a p ita liz m u  w  gospodarce  k ra ju , p rzy czy n ia jąc  
się ty m  sam y m  do p rz e k re ś le n ia  m ożliw ości rew o lu cy jn e j d ro g i p rze jśc ia  od fe u -  
d a lizm u  do k ap ita lizm u  w  S łow acji.

C el, ja k i p o s taw ił sob ie  w  p ra c y  a u to r , zo sta ł w  p e łn i i z pow odzen iem  z re a l i­
zow any. P o k a z a ł o lb rzy m ią  ro lę  m ied z i s łow ack ie j <w gospodarce  E u ro p y  X V I— 
X V II w . R ozm iary , ja k ie  o siąg n ę ła  p ro d u k c ja  tego m e ta lu , a  m ianow ic ie  122 tys. 
ton  m ied z i i 179 tys. k g  s re b ra  w  la ta c h  1495—1604, z a tru d n ie n ie  do 2000 p ra c o w ­
n ik ó w  n a je m n y c h  (zróżn icow anych  n a  35 k a tego rii), n a k ła d y  p ro d u k c y jn e  do 150 tys.
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gu ldenów  roczn ie , w szy stk o  to  św iadczy  o ra n d z e  p rzed s ięb io rs tw a  b a ń sk o b y ­
s trzyck iego . M iedź s łow acka , d o c ie ra ją c  n a  ry n k i całe j E u ro p y  i k ra jó w  zam o r­
skich , .p rzyczyniała się do  p o w staw an ia , św ia tow ego  ry n k u , a  w ie lk ie  d o chody  p ły ­
n ące  z h a n d lu  ty m  m e ta le m  ·— do p rzy śp ieszen ia  p ro cesu  a k u m u la c ji k a p i ta l i ­
s ty czn e j, ro d zen ia  się now ych  fo rm  o rg an izac ji p ro d u k c ji.

S am a je d n a k  S ło w ac ja  w  n iew ie lk im  ty lko  s to p n iu  uczestn iczy ła  w  ko rzyśc iach  
z e k sp lo a ta c ji sw ych  bogac tw  n a tu ra ln y c h . D ochody z p rzed s ięb io rs tw a  p ły n ę ły  za 
g ran icę, a e k sp o r t s łow ack ich  bogac tw  n a tu ra ln y c h  o d byw ał się  n a  n ie k o rz y s tn y c h  
d la  k ra ju  w a ru n k a c h , n ie  p rzy czy n ia jąc  się  do w ew n ę trzn e j a k u m u la c ji k ap ita łu . 
S y tu ac ja  ta  o słab iła  znaczn ie  w p ływ , ja k i w y w arło  p rzed s ięb io rs tw o  i ca ła  ta  gałąź 
g o spodark i n a  w ew n ę trzn e  s to su n k i w  S łow acji. C hoć n ie w ą tp liw ie  jego d z ia ła l­
ność p rzy czy n iła  się do p rzeo b rażeń  w  ekonom iczno-spo łecznych  s to su n k ach  k ra ju , 
o słab ien ia  czynników  feu d a ln y ch , og ran iczen ia  ich  p rzy w ile jó w , w y tw o rzen ia  r y n ­
k u  w o ln e j s iły  n a je m n e j i w y jęc ia  części p o d d an y ch  spod  fe u d a ln e j zależności, a le  
w  o sta teczn y m  w y n ik u  n ie  w p ły n ę ła  n a  ogó lny  k ie ru n e k  ro zw o ju  ziem  słow ack ich , 
k tó re  w ra z  ze w szy stk im i k ra ja m i n a  w schód  od Ł ab y  w eszły  n a  d rogę  w tó rn eg o  
p o d d ań stw a .

A u to r zw rócił ta k ż e  uw agę n a  n ied o cen ian ą  d o tąd  ro lę  p rz e d s ię b io rs tw a  b a ń -  
sk o b y strzy ck ieg o  w  o b ron ie  E u ro p y  p rzec iw  T u rk o m . T w orzy ło  ono a rs e n a ł zb ro ­
jen io w y  i zaplecze fin an so w e  d la  całej m o n a rch ii h ab sb u rsk ie j.

O m aw ia jąc  ta k  szeroko  i w n ik liw ie  zew n ę trzn e  d z ie je  p rzed s ięb io rs tw a , a u to r  
pośw ięcił zb y t m ało  uw ag i jego  p rob lem om  w ew n ę trzn y m , a p rzed e  w szy stk im  
tech n ice  i  ekonom icznej o rg an izac ji. W p raw d zie  an a liz ie  te c h n ik i pośw ięcił po ­
p rzed n io  d w a  o d ręb n e  a rty k u ły , a le  w n io sk i z n ich  n ied o s ta teczn ie  w y zy sk a ł d la  
p o kazan ia , czy i  w  ja k im  s to p n iu  zm iany  w  te j dz iedz in ie  w y w a rły  w p ły w  n a  ro z ­
w ój p ro d u k c ji. W  ta k  is to tn e j p rzec ież  d la  oceny  każdego  p rzed s ięb io rs tw a  d z ied z i­
n ie , ja k ą  je s t  jego ekonom iczna s t ru k tu r a ,  p rzy toczone  zo sta ły  w p raw d z ie  boga te  
m a te r ia ły  s ta ty s ty c z n e  o liczb ie  i  k a te g o r ia c h  ro b o tn ik ó w , w ysokości ich  p łac, a le  
w  n iew ie lk im  ty lk o  s to p n iu  z in te rp re to w a n e  i  w zię te  pod  uw agę ja k o  jeszcze je d n a  
p łaszczyzna  -rozważań. D la tego  tro c h ę  w  p ró żn i w y d a ją  się być zaw ieszone, s łu szne  
z resz tą  w  zasadzie, s fo rm u ło w an e  w  zakończen iu  w niosk i, o cen ia jące  p rzed s ięb io r­
s tw o  jak o  k a p ita lis ty c z n ą  m a n u fa k tu rę  scen tra lizo w an ą .

N a to m ias t w ie le  m ie jsca  pośw ięcił a u to r  p ro b lem o m  w a lk  s tra jk o w y c h  g ó rn i­
ków  i h u tn ik ó w  b ań sk o b y s trzy ck ich , u w zg lęd n ia jąc  ta k ż e  a sp e k ty  n arodow e, k o m ­
p lik u ją c e  sy tu a c ję  w  ty m  re jo n ie . W ykazał bezpodstaw ność  g łoszonych w  w ie lu  
p ra c a c h  n iem ieck ich  pog lądów  o n ih ilis ty czn y m  s to su n k u  e le m e n tu  s łow ack iego  do 
g ó rn ic tw a , w  k tó rego  ro zw o ju  zasłuży li się  ja k o b y  w y łączn ie  N iem cy. W y stąp ien ia  
lu d n o śc i sło w ack ie j m ia ły  p rzed e  w szy stk im  podłoże k lasow e, a n ie  na ro d o w e  
i zw rócone by ły  n ie  p rzec iw k o  rozw o jow i sam ego  gó rn ic tw a , a le  w yzyskow i ze 
s tro n y  p rzed s ięb io rs tw a . Do sło w ack ich  ro b o tn ik ó w  p rzy łącza li się  tak że  ubożsi 
m ieszczan ie  pochodzen ia  n iem ieck iego .

T em a ty k a  pra-cy V la'chovica .zahacza ‘w ie lo k ro tn ie  o  p ro b le m a ty k ę  z z ak re su  
h is to r ii go spodarczej P o lsk i, w nosząc  w ie le  now ego m a te r ia łu  i rozsze rza jąc  do ­
tychczasow ą n aszą  w iedzę  p rzed e  w szy stk im  w  zak re s ie  tr a n z y tu  m iedzi s łow ack ie j 
p rzez  K rak ó w  i G d ań sk  (m. in. in te re su ją c e  zag ad n ien ie  u s ta n ia  tego  h an d lu , co 
m usia ło  odbić się  na  s to su n k a c h  h an d lo w y ch  o b u  ty ch  m iast), e k sp o r tu  polsk iego  
ołow iu  do  S łow acji (ś lą sk o -k rak o w sk ie  złoża b y ły  g łów nym  źród łem  zao p a trzen ia  
w  n iezb ęd n y  do w y to p u  snelbra ołów  d la  b a ń sk o b y s trzy ck ich  hu t), in w e s ty c ji n a ­
szego k a p ita łu  hand low ego  w  gó rn ic tw o  słow ack ie , g łów nie S p iszą (w  X V  w . Jan  
F a lb re c h t z T o ru n ia , zw any  co p p irg ro ff in  U ngarn, w  po łow ie X V I w . J a n  S chw arz  
i A n ton i R oli z K rak o w a , tak że  k a p ita ł g d ań sk i i w roc ław sk i).

A u to r zab ie ra  tak że  głos w  d y sk u s ji o zb udow anej p rzez  spó łkę  k rak o w sk ich
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m ieszczan  (m. in . T urzon) hu c ie  w  M ogile uw aża jąc , że n ie  b y ła  to  h u ta  sa ig row a, 
tj . o d c iąg a jąca  s re b ro  od m iedzi, a le  rafina.cyj.na, czyszcząca o sta teczn ie  p rzyw ożoną  
z k o p a lń  sp isk ic h  m iedź . P o d a je  now e szczegóły  o d z ia ła ln o śc i h u ty  w  k o ń cu  X V  
i n a  p o czą tk u  X V I w . W iele  u w ag i pośw ięca  n a tu r a ln ie  dz ia ła ln o śc i J a n a  T u rzo n a .

P ra c a  V lachovica s ta n o w i is to tn y  cenny  w k ła d  n ie  ty lko  do po zn an ia  dziejów . 
S łow acji, a le  p rzy czy n ia  się do  w y ja śn ie n ia  w ie lu  c e n tra ln y c h  p rob lem ów  h is to rii 
gospodarczej E u ro p y  w  X V I i X V II w.

D anuta  M olenda

E d w ard  W o j c i e c h o w s k i ,  Z a ry s  ro zw o ju  ra ch u n ko w o śc i 
w  d a w n e j P olsce, W arszaw a  1964, s. 215.

P rz y  żyw ych  i sze ro k ich  z a in te re so w an iach  zag ad n ien iam i gospodarczym i, z n a ­
czen iu , ja k ie  p rz e d s ta w ia ją  w  ich  b a d a n iu  w szelk iego  ro d z a ju  m a te r ia ły  ra c h u n k o ­
w e, a  ró w nocześn ie  p rz y  b r a k u  l i te r a tu ry  z z a k re su  p ro b le m a ty k i d aw n e j ra c h u n ­
kow ości, z  p ew n o śc ią  s ięg n ie  po tę  k siążk ę  n ie je d e n  h is to ry k . A u to r, u s ta liw szy  
w e  w stęp ie  ja k o  je j g ran icę  ch rono log iczną  kon iec  X V III w ., zachęca  go do tego  
zapew n ien iem , iż z ow ej lu k i n a szy ch  b a d a ń  n ie  ty lk o  z d a je  sob ie  sp raw ę , lecz 
i ch ce  ją  w y p e łn ić ; rów nocześn ie  je d n a k  u p rzedzen iem , iż „ za jm u je  się  p rzed e  
w szy stk im  rach u n k o w o śc ią  p rz e d s ię b io rs tw  h an d lo w y ch  i p rzem y sło w y ch  o raz  
częściow o ro zw o jem  ra ch u n k o w o śc i ro ln e j”, n a to m ia s t „o rach u n k o w o śc i in n y ch  
p rzed s ięb io rs tw  i o rg an izac ji gospodarczych  o ra z  o ra ch u n k o w o śc i bu d że to w e j 
w ład z  i  in s ty tu c ji  p ań stw o w y ch  i m ie js k ic h ” zam ieszcza „ jed y n ie  n ie liczn e  w z m ia n ­
k i ” , n ie  .tylko sam  je  osłab ia , a le  s ta w ia  w łaśc iw ie  p ro b lem  s to su n k u  pom iędzy  sze­
roko« cą ty tu łu  p racy , a  zak re sem  je j fak ty czn e j tre śc i.

P o d s ta w a  źró d ło w a n a p e łn ia  n a s  w  p ie rw sze j ch w ili u zn an iem ; do łączony  n a  
ko ń cu  w y k az  ź róde ł liczy w ra z  z b ib lio g ra fią  s tro n  27, a  je s t  w y n ik iem  k w e re n ­
dy, k tó ra , ja k  n a s  zapew niono , ob ję ła  „w szy stk ie  więksize a rc h iw a  i b ib lio tek i 
w  P o lsce”. 'N ajw ięcej m ie jsca  (8,5 s tro n ) pośw ięcono  a rch iw a lio m  k rak o w sk im . A le 
8 s tro n  z teg o  :to p o  p ro s tu  p rz e d ru k  p a r t i i  k a ta lo g u  by łego  A rc h iw u m  A k tó w  D aw ­
n y ch  m . K ra k o w a  z 1915 r .  —  p rz e d ru k  n ie  bez b łędów , p ro b lem a ty czn y  co do z a ­
k resu , a  sko ro  chodzi o k a ta lo g  d ru k o w a n y , chyba w  ogóle zbędny . P ozosta łe  n a ­
to m ia s t pó ł s tro n y  pośw ięcono  w y łączn ie  a k to m  A rch iw u m  T arn o w sk ich , ściśle 
m ó w iąc  pew n y m  jego m a te ria ło m  z X IX  i X X  w .; w zbudziły  w ięc  za in te re so w an ie  
te , k tó re  w y k ra c z a ją  poza  g ran ice  chronolog iczne p racy , opuszczono zaś sk ro m n ie j­
sze w p raw d z ie  ilościow o, a le  n ie w ą tp liw ie  c iekaw sze  i w ażn ie jsze  z  X V I czy 
X V II w . (np . r e je s try  fo lw arczne). Z zasobu  A rch iw u m  P ań stw o w eg o  w  K ra k o ­
w ie  usz ły  u w ad ze  n ie  ty lko  poszczególne je d n o s tk i (np. z n an e  b ad aczo m  2 tom y 
ra c h u n k ó w  k u p c a  now osądeck iego  J. T ym ow sk iego  z p ie rw sze j po łow y X V II w.), 
a le  i ca łe  zespo ły  — n a w e t ta k  o g rom ny  i p o w szechn ie1 z n an y  ja k  A rch iw u m  P o ­
tock ich , n a w e t p o siad a jące  d ru k o w an y  k a ta lo g  A rch iw u m  Sanguszków , n ie  m ó­
w iąc  ju ż  o m a ły m  co p ra w d a , lecz  w  li te r a tu rz e  n ie  ty lk o  zn an y m  i w ie lek ro ć  
ra z y  cy tow anym , a le  i do k ład n ie  op isan y m  A rch iw u m  P inoccich . Z  d ru g ie j s t ro ­
ny , ju ż  -ze w zg lęd u  n a  sam ą  ch ronologię , n ie ła tw o  d o p a trzy ć  się  zw iązku  p o m ię­
d zy  te m a ty k ą  k s ią ż k i a  n ie je d n ą  in fo rm a c ją  o a rch iw a lia ch , np . łódzk ich , czy ty m  
b a rd z ie j dociec, d laczego  z is tn ie ją c y c h , taik b o g a ty ch  w szak  m a te ria łó w  k o śc ie l­
n y ch , jed y n y m  źrófdłelm do· d z ie jó w  .polskiej rach u n k o w o śc i m aiją b y ć  a rc h iw a lia  
w ła śn ie  a rch id iecez ji w ro c ław sk ie j, i  to  a k u ra t  z czasów  n iem ieck ich , a rc h iw a lia  — 
d o d a jm y  d la  śc isłości —  n ie  w y k o rz y s ta n e  p rzec ież  w  p ra c y  p rzez  sam ego  a u to ra . 
O ile  w ięc  sa m a  p ró b a  zes taw ien ia  zachow anego  m a te r ia łu  n ie  m oże n ie  w zbudzić  
uzn an ia , d o  je j w y n ik ó w  p o d e jd źm y  racze j z  re z e rw ą , a  a u to ry ta ty w n ą  i k ry ty czn ą  
ocenę  s ta n u  o p raco w an ia  .zasobu w szy stk ich  a rc h iw ó w  uznać  ch y b a  w y p ad n ie  za


